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Nr. 2 Wąbrzeźno, dnia 7 stycznia 1928 r. Rok 5

Ewangelia na święto Trzeci;. Króli-DCBA

św . M ateu sza ro zd z . 2 , w iersz 1 — 1 2 .

G d y s ię ted y n a ro d ził Jezu s w  B etleem  Ju d a  

w e d n i H ero d a k ró la , o to m ęd rcy ze w sch od u  

s ło ń ca p rzy b y li d o Je ro zo lim y , m ó w iąc  : G d zie  

jes t, k tó ry s ię n a ro d ził k ró l ly d o w sk i? A lb o ­

w iem  w id z ie liśm y  g w iazd ę Jeg o n a  w sch ó d s ło ń ­

ca i p rzy jech aliśm y  p o k ło n ić s ię Jem u . A  u sły ­

szaw szy k ró l H ero d za trw o ży ł s ię i w szy stk a  Je ­

ro zo lim a z n im . I zeb raw szy  w szy stk ie  p rzed n ie j­

sze k ap łan y i d o k to ry lu d u , d o w iad y w a ł s ię o d  

n ich , g d z ie s ię m iał C h ry s tu s n a ro d z ić . A o n i  

m u rzek li : w  B etleem  ju d zk iem ; b o tak je s t n a - ! 

p isan o  p rzez  p ro ro ka  : I ty B etleem , z iem io  Ju d z ­

k a z żad n e j m iary n ie jes teś  n a jp o d le jsze m ięd zy  

k siążę ty ju d zk ięm i, a lb o w iem  z c ieb ie w y n ijd z ie  

w ó d z , k tó ry b y rząd z ił lu d m ó j iz rae lsk i. W ted y  

H ero d w ezw aw szy p o ta jem n ie m ęd rcó w  p iln ie  s ię  

w y w iad y w ał o d n ich czasu g w iazd y , k tó ra im  s ię  

u k azała . I p o sław szy ich d o B etleem , rzek ł : 

Id źc ie a w y w iad u jc ie s ię p iln ie o d z iec ią tku ,  

a g d y zn a jd z iec ie , o zn ajm ijc ie  m i, ab y m  i ja p rzy ­

je ch aw szy p o k ło n ił s ię Jem u . K tó rzy  w y słu ch aw ­

szy k ró la , o d jech a li: A  o to g w iazd a , k tó rą w i­

d z ie li n a w sch ó d s ło ń ca , sz ła p rzed n im i, aż  

p rzy szed łszy s tanę ła n ad m ie jscem , g d z ie b y ło  

D ziec ię . A  u jrzaw szy  g w iazd ę , u rad o w a li s ię ra ­

d o śc ią b a rd zo  w ielk ą . I w szed łszy w d o m  zn a ­

le ź li D ziecię z M ary ą , m atk ą Jeg o i u p ad łszy  p o ­

k ło n ili s ię Jem u ; a o tw o rzy w szy sk a rb y sw o je  

o fiaro w a li M u d a ry  : z ło to k ad z id ło i m irrę .  

A  w ziąw szy o d p o w ied ź w e  śn ie , ab y s ię n ie  w ra ­

cali d o H ero d a , in n ą d ro g ą w ró c lii s ię d o k ra in y  

sw o je j.

E  w  a  n  g  e  1 j a
św '. Ł u k asza ro zd z . 2 , w iersz 4 2 — 5 2 .

G d y Jezu s b y ł w d w u n as tu le c iech , ro d zice  

Jeg o w stąp ili d o Je ru za lem  w ed le zw y cza ju d n ia  

św ięteg o . A  sk o ń czy w szy d n i, g d y s ię w raca li,  

zo s ta ło  D ziec ię Jezu s w  Je ru za lem , a n ie o b aczy li 

ro d z ice Jeg o . A  m n iem ając , że O n b y ł w  to w a  

rzy s tw ie , u sz li d z ień d ro g i i szu k ali G o m ięd zy  

k rew n y m i i zn a jo m y m i. A  n ie zn a laz łszy , w ró ­

c ili d o Je ru za lem , szu k a jąc G o . I s ta ło s ię , p o  

trzech d n iach zn a leź li G o w  k o śc ie le s ied ząceg o  

w  p o śro d k u d o k to ró w , a O n ich s łu ch a i p y ta  

ich . A  zd u m iew a li s ię w szy scy , k tó rzy G o s łu ­

ch ali, ro zu m o w i i o d p o w ied zio m Jeg o . A u j­

rzaw szy , zd z iw ili s ię . I rzek ła d o N ieg o M atk a  

Jeg o : S y n u , có żeś n am  tak  u czy n ił? O to  o jc iec  

T w ó j i ja ża ło śn i szu k a liśm y C ię . I rzek ł d o  

n ich : C ó ' jes t, żeście m n ie szu k ali? N ie w ie ­

d z ie liśc ie , iż w  ty ch  rzeczach , k tó re są  O jca  m eg o ,  

p o trzeb a , żeb y m  b y ł? A  o n i n ie z ro zu m ie li s ło ­

w a, k tó re im  m ó w ił. I zs tąp ił z n im i i p rzy szed ł 

d o N aza ret, a b y ł im p o d d an y . A M atk a Jeg o  

w szy stk ie te s ło w a zach o w a ła w se rcu sw o jem .  

A Jezu s s ię p o m n a?  a ł w m ąd ro śc i i w łasce  

B o g a i u lu d zi.

Pcbożne zwyczaje połączone z obchodem 

święta Trzech Króli.

W  n iek tó ry ch b isk u p stw a ih u trzy m u je s ię  

d o ty ch czas zw y czaj u ro czy s teg o św ięcen ia w o d y  

w  w ig ilję T rzech K ró li. Z w y cza j ten s ięg a n a j­

o d leg le jszy ch czasó w  K o śc io ła . D zie je s ię to n a  

p am  ią tk ę ch rz tu Jezu so w eg o w  Jo rd an ie i zam ia ­

n y  w o d y n a w in o w K an ie ; te d w a zd a rzen ia  

b o w iem  o b ch o d zi w  ty m  d n iu K o śc ió ł. G d z ie ­

n ieg d zie św ięc i s ię z ia rn eczk a z ło ta , k ad zid ła  

< m irry i k aw ałeczk i k red y , s łu żące d o n ak reś la ­

n ia im io n św ię ty ch  T rzeć  h  K ró li. M o d litw y p rzy  

te j ap o so b n o śc i o d m aw ian e zm ie rza ją d o w y p ro ­

szen ia ła sk i u B o g a, ab y w ie rn i, u ży w a jący ty ch  

rzeczy w  d u ch u szcze re j p o b o żn o ści, b y li b ezp ie ­

czn i o d p o k u s sza tan a n a c ie le i d u szy sk u tk iem  

łask i B o żej.

In n y m  p o b o żn ym zw y czajem jes t b ło g o s ła ­

w ien ie d o m ó w . D o teg o u ży w a s ię w o d y p o ­

św ięco n e j w  p rzed d zień  teg o  św ięta i w sp o m n ia ­

n y ch p o w y żej z iarn ek . O  zn aczen iu teg o b ło g o ­

s ław ień s tw a w sp o m n ie liśm y  ju ż . P ró cz teg o je s t 

zw y czajem  n ak reś lać n ad d rzw iam i trzy k rzy że  
i g ło sk i K . M . B św ięco n ą k red ą . Ś w ię te te  

zn ak i m ają n as w  im ię zas łu g C h ry s tu sa  i św ię ­

ty ch P ań sk ich b ro n ić o d  p o k u s sza tan a i z lew ać  

n a n as b ło g o s ław ień s tw o B o że.

W  z iem iach , k tó re  n ieg d y ś  sk ład a ły  k ró le s tw 0  

p o lsk ie , u p o w szech n ił s ię o d d aw ien  d aw na zw y ' 

cza j, iż p o cząw szy o d św . T rzech K ró li, m in i-



s t r a n c i  ( c h ł o p c y  s ł u ż ą c y  d o  M s z y )  i  i n n e  m i e j ­

s k i e  i  w i e j s k i e  p o d r o s t k i  o b c h o d z ą  d o m y  z  t a k  
n a z w a n ą  s z o p k ą  i w s z e d ł s z y  d o  m i e s z k a n i a  
ś p i e w a j ą :  „ A n i o ł  p a s t e r z o m  m ó w i ł " , „ W  ż ł o b i e  
l e ż y ” . W  s z o p c e  w i d a ć  f i g u r k i M a t k i  B o s k i e j ,  
i w .  J ó z e f a ,  D z i e c i ą t k a  J e z u s , w o ł u ,  o s ł a  i ś w i ę ­

t y c h  T r z e c h  K r ó l i , o d d a j ą c y c h  h o ł d  l e ż ą c e m u  

w  s p o w i c i u  P a n u  J e z u s o w i . Z w y c z a j  t e n  w  c z ę ­

ś c i a c h  d a w n e j  P o l s k i , z o s t a j ą c y c h  p o d  b e r ł e m  
p r u s k i e m , s t a j e  s i ę  c o r a z  r z a d s z y m ,  m i a n o w i c i e  
p o  m i a s t a c h . P o  w s i a c h  j e d n a k  d o t y c h c z a s  n i e  
u s t a ł . C h o d z e n i e  t o  p o  d o m a c h  z  s z o p k ą  t r w a ł o  
z w y k l e  d w a  d o  t r z e c h  t y g o d n i .

J a p o ń s k i s t e r ó w  i  e c  s p a l o n y .

S t e r o w i e c  m a r y n a r k i  j a p o ń s k i e j  „ N ’ 3 "  s p a l i ł  s i ę  p o d c z a s  m a n e w r ó w  m a r y n a r k i  w  n i e w y t ł u m a c z o n y  

s p o s ó b . *  S t a t e k  o p u ś c i ł  * s i ę  w  c z a s i e  b u r z y  n a  z i e m i ę ,  z o s t a ł  j e d n a k  z e r w a n y  p r z e z  w i a t r ,  p o c z e m  

s i ę  z a p a l i ł . Z a ł o g ę  w y r a t o w a n o . S t a t e k  t e n  z a k u p i o n o  n i e d a w n o  z a  2 5  0 0 0  f u n t ó w  s z t e r l i n g ó w  

( 5 0 0  t y s i ę c y  m a r e k . )

"'Radjo to~użyteczne w z przyjemnem.

Z y c i e  p r z e c i ę t n e g o  i n t e l i g e n t n e g o  c z ł o w i e k a  
j e s t  d z i s i a j  b a r d z o  s k o m p l i k o w a n e m ,  b o  d o s t o s o *  
w a n e  d o  p o s t ę p ó w  t e c h n i k i ,  k u l t u r y  i  c y w i l i z a c j i  
X X  w i e k u . T e n  s t a n  r z e c z y  p o w o d u j e  s z y b k i e  
z u ż y w a n i e  s i ę  n e r w ó w ,  g o n i t w ę  z a  c o r a z  t o  n o -  
w e m i  u d o s k o n a l e n i a m i , s z u k a  s i ę  w  m a s z y n a c h  
u z u p e ł n i e n i a  i  z a s t ę p s t w a  c z y n ó w  i  m y ś l i  l u d z k i c h .

C o r a z  t r u d n i e j s z e  w a r u n k i  z d o b y w a n i a  ś r o d ­

k ó w , ż y c i a  k o n i e c z n o ś ć  d o s k o n a l e n i a  s i ę  w  p e ­

w n y c h  p o s z c z e g ó l n y c h  d z i a ł a c h  d l a  d o t r z y m a n i a  
k o n k u r e n c j i ,  z m u s z a  d z i ś  k a ż d e g o  c z ł o w i e k a ,  k t ó ­

r y  c h c e  b y ć  c e n i o n ą  i  u ż y t e c z n ą ,  f a c h o w ą  s i ł ą  —  
d o  z a s k l e p i e n i a  s i ę  w  p e w n e j  s p e c j a l n o ś c i . Z  n a ­

t u r y  r z e c z y  k a ż d y  c z ł o w i e k  d ą ż y  d o  m o ż l i w i e  
w s z e c h s t r o n n e g o  z a p o z n a n i a  s i ę  z  r ó ż n e m i  d z i e ­

d z i n a m i  p r z e j a w ó w  ż y c i a . 1  t u  t r a f i a  n a  p e w n ą  
z a s a d n i c z ą  t r u d n o ś ć  b o  a l b o  b ę d z i e  z n a ł  s i ę  p o ­

w i e r z c h o w n i e  n a  w i e l u  d z i e d z i n a c h  i  p o z o s t a n i e  
n i e p r o d u k t y w n y m  i n i e u ż y t e c z n y m  d y l e t a n t e m ,  
a l e  b ę d z i e  m i a ł  p o z o r y  z a s p o k o j e n i a  s w o j e j  w ł a ­

s n e j  a m b i c j i ,  l u b  t e ż  p o ś w i ę c i  s i ę  t y l k o  j e d n e j  
s p e c j a l n o ś c i ,  k t ó r a  z r o b i  z  n i e g o  c e n n e g o  f a c h o w c a  
u ż y t e c z n e g o  c z ł o n k a  s p o ł e c z e ń s t w a ,  d a j ą c  ł a t w o  
m o ż n o ś ć  z d o b y w a n i a  ś r o d k ó w  ż y c i o w y c h ,  a  n a ­

w e t  w z b o g a c e n i a  s i ę .

J a k  d a ć  m o ż n o ś ć  t e m u  p o ż y t e c z n e m u  s p e c j a ­

l i ś c i e  p o ś w i ę c a j ą c e m u  o l b r z y m i ą  w i ę k s z o ś ć  c z a s u  
j e d n e j  w y ł ą c z n i e  d z i e d z i n i e  w i e d z y  —  u z u p e ł n i a ć  
w i a d o m o ś c i  z  i n n y c h  d z i e d z i n  ż y c i o w y c h .

R a d j o  t o  z r o b i  I

W y s t a r c z y  b y ć  r a d j o s ł u c h a c z e m ,  a  w t e d y  n p .  
z a p a l o n y  r o l n i k ,  z n a j ą c y  s i ę  d o b r z e  n a  p ł o d o z m i a -  
n a c h ,  n a w o z a c h  s z t u c z n y c h , u p r a w i e  i  t .  d .  p o z a  
o d c z y t a m i  z  r o l n i c t w a ,  h o d o w l i ,  o g r o d n i c t w a  —  
m o ż e  d o w i e d z i e ć  s i ę  p r z e z  o d c z y t y  r a d j o w e  o  n o ­

w y c h  k i e r u n k a c h  w  l i t e r a t u r z e ,  m a l a r s t w i e ,  s z t u ­

c e . o n o w y c h  p o s t ę p a c h  w  d z i e d z i n i e  
t e c h n i k i , s ł o w e m  m o ż e  p o z n a ć  t o  w s z y s t k o ,  c o  
g o  p o z a  j e g o  z i e m i ą  i n t e r e s u j e  i  c o  d l a  o g ó l n e ­

g o  w y k s z t a ł c e n i a  j e s t  n i e z b ę d n e m .

A l b o  n p . u r z ę d n i k , z a g r z e b a n y  w  s u c h y c h  
a k t a c h ,  p a p i e r a c h , d o k u m e n t a c h ,  n i e m a j ą c y  m o ­

ż n o ś c i  p o ś w i ę c e n i a  c z a s u  n a  s t u d j o w a n i e  h i s t o r j i ,  
l u b  p o s z c z e g ó l n y c h  d z i a ł ó w  s z t u k i —  o t r z y m a  
p r z e z  r a d j o  o d c z y t y  g o t o w e ,  s y n t e t y c z n e  i  r z e c z o ­

w e , p r z e z  s p e c j a l i s t ó w  w  d a n y c h  [ d z i e d z i n a c h  
o p r a c o w a n e .

N i e  o d  r z e c z y  b ę d z i e  w s p o m n i e ć  w  t e r n  m i e j ­

s c u ,  ż e  m o ż e  t o  u c z y n i ć  n i e t y l k o  w  w i e l k i e m  
m i e ś c i e ,  a l e  w  n a j b a r d z i e j  o d l e g ł y c h  z a k ą t k a c h  
k r a j u . N i e  w y m a g a  t o  ż a d n y c h  p r z y g o t o w a ń ,  
m o ż e  w  p o z y c j i  w y g o d n e j  z a z n a j a m i a ć  s i ę  z  i n t e -  
r e s u j ą c e m i  t e m a t a m i , m o ż e  o d p o c z y w a j ą c  f i z y ­

c z n i e ,  k s z t a ł c i ć  i  u d o s k o n a l a ć  u m y s ł .

W i e l u  l u d z i  p o  s p e ł n i e n i u  s w e g o  c o d z i e n n e ­

g o  o b o w i ą z k u , m a j ą c  r a c z e j  s k ł o n n o ś ć  d o  s p ę ­

d z a n i a  w o l n e g o  c z a s u  n a  r o z r y w k a c h  i z a b a w i e ,  
c h c i a ł o b y  c h ę t n i e  s p ę d i z ć  w o l n y  c z a s  „ n a  w e ­

s o ł o " .
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Łatwo może znaleźć różnego rodzaju roz­
rywki w wielkiem mieście, mając odpowiednie 

fundusze na to. Ale cóż ma robić człowiek, lu­

biący rozrywki, a niemający ich w miejscu swe­
go pobytu, zwłaszcza gdy nie może sobie pozwo­
lić na wyjazdy i zabawy.

To wszystko znajdzie w radjo 1

Wystarczy być radjosłucbaczem (za 3 złote 

miesięcznie) a może mieć każdego wieczoru praw­
dziwą ucztę rozrywek: tylko za 10 groszy dzien­
nie usłyszy poważną muzykę i skoczne charlesto­
ny, pogodny dowcip i nastrojową deklamację.

Ludzie dzisiejszego czasu żyją prędko. Prze­
strzeń przestała być tą przeszkodą z przed nie­

dawna.

Dzisiaj już niewszystkim wystarczają nowo­
ści, podawane w dziennikach nawet 2 razy dzien­
nie. Dzisiaj każdy chciałby wiedzieć wszystko, 
co się dzieje w chwili dokonywania się faktów, 
jeśli nie bezpośrednio to z ust sprawozdawców.

' Czy małego znaczenia jest dla kupca i rol­
nika codziennie mieć możność dowiedzenia się 
cen z komunikatów radjowych na różnych ryn­
kach krajowych i zagranicznych ?

W ■ -

A ilu tonaszych domorosłych polityków wycze­
kuje różnych narad i konferencyj międzynarodo­
wych a rozchwytując nadzwyczaj dodatki i pierwsze 
wydawnictwa dzienników, otrzymuje wiadomości 
spóźnione i często zniekształcone. Jako radjo- 
słuchacz może mieć to natychmiast, niekiedy z ust 
decydujących mężów stanu.

Kultura i cywilizacja współczesna, wyrażają­
ca się w specjalizacji we wszystkich dziedzinach 
powoduje, że tylko w dużych środowiskach ludz­
kich można znaleźć wszystko to, co jest niezbę- 
dnem dla współczesnego człowieka. Stąd utar­
tym zwyczajem mierzy się wielkością miasta mo­
żność zaspokojenia potrzeb. To na pozór słuszne 
twierdzenie nie wytrzymuje krytyki jednak, gdy 
się weźmie pod uwagę, że o stopniu kultury, po­
ziomu intelektualnego decydują nie miejsca, lecz 
ludzie.

Chodzi tylko o to pokonanie przestrzeni — 
co czyni radjo — dając możność słuchania nau^- 
kowych odczytów, doskonałej muzyki, świetnego 
dowcipu, wiadomości aktualnych, słowem można 

mieć to wszystko, co ma każdy mieszkaniec du­
żego miasta.

A więc wszystko przemawia z* tern, aby 

jaknajprędzej zostać radjosłucbaczem.

Mistrzowie światowi trenują!
Norwescy mistrzowie w bieganiu na łyżwach trenują dla olimpjady, odbyć się mającej w St. 

Moritz w Szwarcarji. Na obrazku naszym widzimy mistrzów : Larsen i innych.

Wiadomości pożyteczne:

Jak leczyć katar?

Dziś co drugi człowiek choruje na katar 
i dlatego szczególnie aktualną staje “się sprawa: 
jak leczyć katar?

Najlepiej usuwa katar „sucha łaźnia" pole­
gająca na tem, że chory wypija gorącego kwia­
tu lipowego z dwiema pastylkami aspiryny, po 
pół grama, poczem zawijają go w s iche prze­
ścieradło i kilka wełnianych kołder czy pledów. 
W takiem „opakowaniu4* chory musi przebyć 
godzinę. Po godzinie jest zupełnie zdrów. Za­
wdzięcza zaś to obfitemu poceniu się. Na wy­

padek, gdyby chory źle się czuł w ciągu tej 
godziny, trzeba mu co 10 minut kłaść zimny 
kompres na czoło.

Taka sucha kąpiel działa zresztą zn a korni* 
cie i przy innych chorobach dróg oddechowych 
nawet przy zapaleniu płuc, bardzo bowiem przy" 
czynią się do osłabienia gorączki, a tego nie 
daje żadne lekarstwo.

Przed przeziębieniem chroni doskonale roz­
sądny tryb życia, unikanie większych ilości 
alkoholu, odpowiednie ubieranie się oraz utrzy­
mywanie nóg sucho.
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S k a r b W a ta ż k i .
6 )  P O W IE Ś Ć .

—  J a  c ie b ie  z a s tą p ię  n a  k o n w o ju , a ty  m n ie  

z a s tą p is z  w e  L w o w ie . O t  i c a la  z a g a d k a r o z w ią ­

z a n a , c h y b a ,  ż e  k o n ie c z n ie  c h c e s z  p ó jś ć  n a  o r g a n is tę .

P o r w is z  u ś m ie c h n ą ł s ię i s p u ś c i ł o c z y ; ja k b y  

s ię  s a m  w s ty d z i ł s w o je j o d g ró ż k i.

—  S lu c h a jż e  P o r w is z  —  m ó w ił F o g e lw a n d e r  

—  c o  c i p o w ie m , to  n ie ty lk o  o r d y n a n s  r o tm is tr z a ,  

a le  p r o ś b a  p r z y ja c ie la .

W a c h m is t r z w y tę ż y ł c a łą  s w o ją  u w a g ę .

—  K ilk a  d n i n ie  b ę d ę  w e  L w o w ie —  m ó w ił  

d a le j o f ic e r —  o d d a m  c i te d y p o d n a d z ó r n a j ­

o s t r z e js z y  i p o d  n a j tr o s k l iw s z ą  o p ie k ę  p e w n ą  o s o ­

bę, na k tó re j m i w ie le  z a le ż y .

—  D a m  s ię  z a n ią  p o r ą b a ć , p o k łu ć  i p o s t r z e ­

la ć ja k s ta re r z e s z o to , m o ś c i r o tm is t rz u  ! —  z a ­

w o ła ł P o r w is z .

—  T ą  o s o b ą  je s t te n  h a jd a m a k , k tó r e g o ś  m i  

w c z o ra j p o k a z y w a ł . . .

—  T r o k im  k a m p a ń c z y k ?

—  T a k  je s t . P a m ię ta jż e  P o r w is z , ż e  c h c ę  g o  

z a s ta ć  z a m o im  p o w ro te m .

—  S ta n ie s ię  w e d łu g  o r d y n a n s  u, m o ś c i r o tm i ­

s t r z u  —  o d p a r ł P o rw is z  —  a g d j  b y  b e s t ja  u m a r ­

ła w  ty m  c z a s ie , to  u tn ę g ło w ę  —  z p o k o rn y m  

r e s p e k te m  m ó w ią c —  i n a  h a u p tw a c h u  p r z y  s z ta ­

b o w e j k a s ie  p o ło ż ę  n a  z n a k , ż e  n ie u c ie k ł.

—  B e z te g o  s ię  z a p e w n e o b ę d z ie  —  r z e k ł z  

u ś m ie c h e m  r o tm is t rz — a le  s t rz e ż  s ię , a b y  c i z  p o d  

r ą k  n ie  p r z e p a d ł . P o w ta r z a m  c i, ż e  w ie le m i n a  

ty m  o p r y s z k u  z a le ż y . G d y b y  k to  z p a n ó w  s z la ­

c h ty  g o  r e k la  m o w a ł , ja k o  p o d d a n e g o , n ie  w y d a j.  

G d y b y  k tó ry  z p a n ó w  o f ic e ró w  c h c ia ł g o  w z ią ć  

n a  w ła s n ą o d p o w ie d z ia ln o ś ć , o p r z y j s ię te m u ;  

g d y b y  n a w e t  z e  s z ta b u  c o  p r z y s z ło , z a k rę ć , s k ła m ,  

m n ą  s ię  z a s ło ń , s c h o w a j g o , p o w ie d z , ż e u c ie k ł ,  

b y le b y m  g o z a s ta ł je s z c z e . . . O d p o w ie d z ia ln o ś ć  

ja  n a s ie b ie  w e z m ę . . . R o z u m ie s z ?

—  R o z u m ie m , m o ś c i r o tm is t rz u —  o d p a r ł  

P o r w is z  —  a  w  te rn je d y n e m  s ło w ie p r z e b i ja ło  

s ię ty le e n e rg j i i ż o łn ie r s k ie g o  p o s łu s z e ń s tw a , ż e  

d a w a ło  o n o  z u p e łn ą r ę k o jm ię , iż r o z k a z c o  d o  

jo ty  b ę d z ie  s p e łn io n y .

—  B y w a j te d y  z d ró w  p r z y ja c ie lu  I —  z a w o ła ł  

F o g e lw a n d e r  —  i u ś c is n ą ł  s e rd e c z n ie  r ę k ę w a c h m i ­

s t r z o w i .

P o r w is z s a lu to w a ł z e s łu ż b is ty m  r e s p e k te m  

i w y s z e d ł z m in ą  z a d o w o lo n ą  i p o w a ż n ą .

W k r ó tc e  z a n im  w y r u s z y ł w  p e łn y m  m o d e -  

r u n k u  i n a k o n iu F o g e lw a n d e r , u d a ją c s ię  d o  

a r s e n a łu , g d z ie g o c z e k a ły d z ia ła i k o n w o jo w y  

o d d z ia ł d r a g o n j i .

P a n  w a c h m is t r z  P o r w is z  z a r a z  p o  w y je ż d z ie F o g e l-  

w a n d r a  p o m y ś la ł o  u b e z p ie c z e n iu  o s o b y  T r o k im a .  

W a ta ż k a  z n a jd o w a ł s ię d o tą d  r a z e m  z  k i lk u d z ie ­

s ię c iu  in n y m i h a jd a m a k a m i , w  c ie m n e j k o m o rz e  

k r ó le w s k ie g o  a r s e n a łu .

P o r w is z  o b m y ś la ł  d la  T ro k im a  in n e  u m ie s z c z e ­

n ie . W y p a tr z y ł s o b ie  w  m a ły m  c e k h a u s ie , c z y l i  

p r o c h o w n i, d o s k o n a łą  k r y jó w k ę  i ta m  g o  p o d  s i ln ą  

e s k o r tą  p r z e p ro w a d z ić k a z a ł i p r z y k u ć k a z a ł d o  

d łu g ie g o  ła ń c u c h a , k tó ry w p u s z c z o n y b y ł g łę b o ­

k o  w  m u r c io s o w y .

P r z e d p r o c h o w n ią s ta ło z a w s z e  n a w a rc ie  

d w ó c h  ż o łn ie rz y  ; P o r w is z d o d a ł je s z c z e  je d n e g o  

d r a g o n a , k tó r y c z u w a ć m ia ł z o s t re n a b ity m  

m u s z k ie te m  tu ż  p o d  m a łe m , s i ln ie o k r a to w a n e m  

o k ie n k ie m , k tó re  o ś w ie tla ło  k a ź n ię  w a ta ż k i .

—  J e ż e li n ie c z a ro w n ik  —  m ru k n ą ł d o  s ie ­

b ie s ta r y w a c h m is t r z  —  to  s ię s tą d ta k p r ę d k o  

n ie  w y d o b ę d z ie .

Z a ła tw iw s z y  ta k  w s z y s tk o , P o r w is z u d a ł s ię  

d o  s w e j k w a te r y  p ó ź n y m  w ie c z o r e m , a b y  o d p o ­

c z ą ć p o  t r u d a c h  d z ie n n y c h  s n e m  s p r a w ie d liw e g o .

N a z a ju t rz  b y ła  n ie d z ie la . S ta ry  ż o łn ie r z  u s t r o ił  

s ię , o d ś w ie ż y ł , w y k r y g o w a ł i p o  k o ś c ie le w y b ra ł  

s ię n a p r z e c h a d z k ę p o  m ie ś c ie . B y ł n a  r y n k u  

w ła ś n ie , g d y  n a g le u s ły s z a ł o d g ło s ta ra b a n a .

Z  p o c z ą tk u  z d z iw ił  s ię  P o r w is z , le c z  p o  c h w i ­

l i p o z n a ł p o  r o z s t ro jo n y m  o d g ło s ie , ż e  to  p a c h o ­

łe k  m ie js k i b ę b n i, p u b l ik u ją c  ja k iś  u n iw e r s a ł s ła ­

w e tn e g o  m a g is t ra tu . Z b liż y ł s ię d o  t łu m u  lu d z i ,  

c o  o ta c z a ł ta ra b a n  p a c h o łk a .

P r z y  p a c h o łk u  s ta ł w ó jc ik  i o b w ie s z c z a ł lu ­

d o w i: n in ie js z e m  w o b e c  i k a ż d e m u  z  o s o b n a w ia ­

d o m o c z y n ię , —  w o ła ł w o ja k z w ie lk ie m  n a ­

tę ż e n ie m  g ło s u  —  ja k o  p r z y b y ły w y s ła n ie c  K a j-  

m a k a n a je g o m o ś c i , z a s tę p c y je g o m o ś ć p a n a  h o ­

s p o d a ra m u I ta ń s k ie g o  z p is a n ie m  i o s o b l iw ą  n o ­

w in ą . . . J a k o  n a d r o d z e  m ię d z y  B e n d e re m  a  W e -  

r e ż a n k ą , w  k r a ju je g o m o ś c i p a n a  h o s p o d a r a  r a -  

b o w n ic y  ja c y ś  i o p r y s z k o w ie  z  S ic z y  p o c h o d z ą c y ,  

p r z e d  m ie s ią c e m  k a s ę h o s p o d a rs k ą  ta m tę d y  w ie ­

z io n ą o d e b ra l i , d z ie s ię ć  ty s ię c y  p ia s tr ó w  w  z ło c ie  

z s o b ą  u n o s z ą c . J a k o  w s z e c h w o b e c k a ż d e g o  

o s o b n a  h o s p o d a r  je g o m o ś ć  u p r a s z a ,  ty s ią c  p ia s tr ó w  

w  n a g r o d ę  z a p o w ia d a ją c  a b y , k to  o  n ic h  s ię  d o w ie ­

d z ia ł ,  d a ł  z n a ć d o  p o b l is k ie j k o m e n d y  w o js k o w e j .

W y s łu c h a l i lu d z ie te g o o g ło s z e n ia i r o z e s z li  

s ię . W a c h m is tr z  P o r w is z p o s z e d ł t s k ż e  d a le j ; a 

b y ło  w id a ć , ż e  w ia d o m o ś ć  ta  w ie lk ie  n a n im  s p r a ­

w iła w r a ż e n ie . W  d u s z y  s ta re g o ż o łn ie r z a o b u ­

d z i ła  s ię c h ę ć z ło ta . P o c z ą ł z a z d r o ś c ić  n a jp ie r w  

h o s p o d a ro w i je g o m o ś c i, ż e m u  m o ż n a  s k r a ś ć  ta ­

k ą  s u m ę , a  p o te m  s z c z ę ś liw y m  r a b u s io m , ż e z te j  

m o ż n o ś c i s k o r z y s ta li . 1  a k ie  i ty m  p o d o b n e  m y ­

ś l i k łę b iły  s ię p o  g ło w ie s ta r e m u w a c h m is t rz o w i 

i k to  w ie , g d y b y  k to  w  te j c h w ili b y ł  b ły s n ą ł z ło ­

te m  c z y  P o r w is z n ie b y łb y  z a p o m n ia ł s w e j w ie r ­

n o ś c i i s łu ż b is ty m  r y g o r z e ?

G d y  s ię z b l iż y ł w ie c z ó r , P o r w is z m y ś la ł o 

te rn , ja k b y  tę  p o n ę tn ą  m a rę w y b ić  s o b ie  z  g ło w y  

i r o z w e s e lić u m y s ł ; z d e c y d o w a ł s ię te d y  p ó jś ć  

p o d  r y c e rs k ie g o  k o g u ta . . .

N a  p la c u  D o m in ik a ń s k im  w  je d n e j z k a m ie ­

n ic  n a  le w o , z n a jd o w a ła s ię g o s p o d a  p o d  r y c e r ­

s k im  k o g u te m  ; g o s p o d a  ta  m ia ła  d u ż e  m a lo w a n e  

g o d ło , o d  k tó r e g o  te ż  w z ię ła s w ą  n a z w ę . P o d  

t e rn  r y c e r s k ie m  g o d łe m  g r o m a d z il i s ię  z a z w y c z a j 

—  r y c e rs c y  g o ś c ie . D o  g o s p o d y  u c z ę s z c z a l i g łó ­

w n ie  w o js k o w i, a m ia n o w ic ie p o d o f ic e ro w ie , b o  

d la p r o s ty c h ż o łn ie rz y b y ła  n ie p r z y s tę p n ą . D o  

n ie j to s k ie ro w a ł s w o je k r o k i p a n  w a c h m is tr z  

P o r w is z .

W  g łó w n e j iz b ie  b y ło  ju ż  c a łe  g r o n o  w o js k o ­

w y c h  g o ś c i. J e d e n  d u ż y s tó ł o to c z o n y  b y ł n im i  

d o k o ła , d la s ta re g o  P o r w is z a z o s ta w io n o ty lk o  

h o n o r o w y  z y d e l . P o r w is z p o w ita n y , g ło ś n y m  o -  

k r z y k ie m  k o le g ó w , s k ło n i ł s ię p o w a ż n ie , z d ją ł  

k a p e lu s z  i u s ia d ł n a s w o je m  m ie js c u .

N a  s z a ry m  k o ń c u  s to łu  s ie d z ia ł  n ie ś m ia ło  k o ­

z a k  d w o rs k i  z  K r y s ty n o p o la , s e tn ik  k o z a c k ie j m i ­

l ic j i p a n a  w o je w o d y  k i jo w s k ie g o .

( C ią g  d a ls z y  n a s tą p i) .


